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Z powodu opozycji rosyjski *j
POSZUKIWANIE KOMPROMISU

T prz^Ci-U) Qr cU

powietrze
min

ostatnich
przepro-

że delega­
cjo Parjża, 
porozumie- 
konferencji

z bandami terrorystycznymi taki­
mi, jak „Irgun Zvai Leumi" i ban 
da Sterna i że-„w., rok śmierci zo­
stał doręczony wybitnej osobisto­
ści arabskiej".

cznych memorandum, które poda- 
je, że w ci gu 20 miesięcy współ­
pracy wojennej Wioch z aliantami, 
Wiochy wydatkowały 574 miliony 
funtów szterlingćw na wspólne ce 
le wojny z Niemcami.

my, 
nto

2 3. VI (ANSA)

wiedził obóz wojskowy w Barba­
rze.

W czasie swego pobytu w Pa­
lest nie gen. Anders odbędzie kon 

Wysokim
Palestynie, gen

LONDYN, 23.VI (R) — Na spe­
cjału j telegram prezesa Kongresu 
Hinduskiego, Azada, Nehru zdecy­
dował się powrócić natychmiast, 
do Delhi, by kont nuować narady 
z przedstawicielami br.tyjskimi w 
sprawie utworzenia nowego rz du 
dla Indii.

Sikhowie zaprotestowali przeciw­
ko udziałowi ich przedstawicieli w 
rządzie. Sprzeciwiają się oni włó­
czeniu ich terytorium do muzuł­
mańskiej prowincji Pendżab, oba­
wiając się major, zacji.

PARYŻ 
sponTeoit 
plsze, że 
nica zdań 
glosasami
wojsk z Wioch. W. Brytania i Sta 
ny Zjednoczone pragnęliby zacho 
wa^ komunikację z Austria przez 
Wiochy — ipisze korespondent — 
Sprzeciwia się temu Rosja, która 
domaga się wycofania z Wioch 
wsz stkich wojsk alianckich. Korę 
spondent sowiecki pisze dalej, że 
wiele faktów wskazuje na to, iż 
alianci maja zamiar przez długi je­
szcze czas stacjonować we Wlo- 
szech. Budowane sa nowe porty 
lotnicze, jak np. w rejonie Foggii. 
Buduje się nowe bazy i urz gże­
nia.

Powołując się na pewne guosy 
prasy paryskiej, korespondent so­
wiecki podaje dalej, że „przedsta 
wiciele W. Br tanii przedstawili 
.niedawno radowi włoskiemu pro-

i społeczna ONZ odroczvhi się do 
31 sierpnia. Prace postępowały 
bardzo wolno i nie dały spodziewa 
nych rezultatów z powodu cLgłej 
opozycji sowieckiej.

Wladze alianckie wdAy bankao 
ty.na sumę 102 milionów funtów 
szterlingów. Rekwizycje kosztowa 
ły W.ochy 208 milionów funtów 
szterlingów. Włochy oddały znacz 
ne usługi swój ■> flot”, dostarczmy 
wielkie ilości drzewa i siły robo­
czej.

Memorandum stwierdza, że 
wkład W.och do wojny był wielo­
krotnie większy od sumy, której 
żrda Mo’.otow tjtu'èm odszkodo­
wań za szkody, wyra dzone przez 
Wiochy w okresie faszjstowskim.

z
w czasie rozmowy króla Faruk a z 
Wie kim Muiftim. ten ostatni o- 
świadczjł:

„Nie pracowałem na rzecz żad­
nego obcego kraju, lecz na rzecz 
niepodległości krajów arabskich.

CAMPOBASSO,
W pobliskim składzie starych min 
niemieckich nastąpił w,buch, któ­
ry cavy budynek wysadził w po­
wietrze, 16 ludzi pozbawił życia, 
a 70 osób odniosło ciężkie rany.

NEHRU POWRÓCI 
DO DELHI

(AFP) —■ Rz”d 
swojemu posowi 
Bey przedłożenie 
noty ministrom

juki, porozumienia, którego przy­
jęcie równałoby .się stworzeniu z 
cal ch W'och wielkiej bazy dla 
brytyjskich sił zbrojnych.

Porozumienie to — ciągnie 
TASS — oddawałoby dowództwu 
br tyjskiemu prawo do wolnego 
przegrupowywania swych wojsk 
we Włoszech, używania portów, 
kolei, telegrafów, radia, stoczni i 
lotnisk a nawet pozwalałoby na wy 
kon j wande władz < s dowej i two 
rżenie obozów koncentracyjn eh.

PARYŻ, 23.VI (Reuter) — Rze 
•cznlk delegacji sowieckiej oświad­
czył, że konferencja pokojowa bę­
dzie mogła się rozpocząć przypu­
szczalnie 1 sierpnia, co spowoduje 
konieczność odroczenia w znaczo­
nej .na wrzesień konferencji ONZ.

Rzecznik powiedział, 
cja sowiecka prz bjła 
z zamiarem dojścia do 
nia 1 ustalenia daty 
pokojowej.

TRACIC NADZIEI“

Jest nieprawd^, jakobym nienawi­
dził Brytyjczyków. Jest niepraw­
da, jakobym nienawidził Amer ka- 
nów. Nie jest, wreszcie prawd-, ja 
kobym nienawidził Z^dów. Prz - 
byłem do Egiptu, ponieważ tu jest 
siedziba iLigi Arabskiej, serca ru­
chu arabskiego, i kraj ten jest po­
wołany, by stać się przewodni­
kiem innych narodów arabskich.”

LONDYN, 23.VI (Reuter) — 
Kairski korespondent „Dailj He­
rald" donosi, że tzw. narodowe 
wojsko żydowskie „Haganah", 
sprzeciwiające się rządom brjtjj- 
skim w Palestynie, skazało na 
śmierć Wielkiego Muftiego Jerozo 
limy.

Warto zaznaczyć, — pisze kore­
spondent — że wiadomość pocho­
dzi ze źródeł godn ch wiary, że 
„Haganah" nie ma nie wspólnego

M. p., dn. 23 czerwca.
(h) Korespondenci dyplomatvczni z Paryża są optymistycz 

nie nastroje» . W sposób wprawdzie bardzo umiarkowany, ale nie 
kr ją nadziei na możliwość osiągnięcia tym razem porozumienia. 
Wszyscy powstrzymują si,-, oczywiście od wszelkich proroctw, 
gdyż te wiólokrotn e już zawiodły, ale podkreślają, że w ostat­
nich 2 dniach obrad paryskich osiągnięto więcej, aniżeli we wszy­
stkich poprzednich spotkaniach ministrów spraw zagrań czn ch. 
Wypowiedzi te są eonaj mniej przesadzone, o ile nie są przyzna­
niem, że konferencje ministrów spraw zagranicznych były jeszcze 
w ększym fiaskiem, aniżeli przypuszczano dotychczas. Cóż bowiem 
osiągnięto ostatnio w Parylżu?

Na pierwszym planie znajduje się jak wiadomo traktat po­
kojowy dla Wioch. Otóż z pośród najważniejszych zagadnie» 
związanych z tym traktatem, a mianowicie w sprawie odszkodo­
wań n‘e osiągnięto jeszcze żadnego porozumienia, jakkolwiek za­
rysować się możliwość osiągnięcia pewnego kompromisu, pole­
gająca na t m, że mocarstwa zachodnie zgodzą się na zapłacenie 
przez Włochy odszkodowań Rosji w wysokości 100 milionów do­
larów, przy czym conajmniej czjść tych odszkodowań, o Je nie 
całość, zostanie pokryta z bieżącej produkcji w oskiej. Przypu­
szczalnie stocznie włoskie zostaną obciążone budową jednego 
statku rccznie dla Rosji w przeć ągu 8 lat.

W sprawie kolonii postanow ono na wniosek amerykański 
sprawę odroczyć . na jeden rok. To właśnie uznane zostało 
wielki sukces i to stanowi podstawę do optymizmu.
Jeśli przyjrzymy się bliżej temu „sukcesowi”, to zobaczy- 
że naprawdę n e ma powodu do radości. Oznacza to przecież 
Innego, jak niemożliwość osiągnięcia rozwiązania tego pro­

blemu. Wobec tego jednak, ze sprawa ta mog aby doprowadzić 
do rozbicia dalszych rozmów, Mcłotow prz/stał na odroczenie 
sporu. Oczywiście można juz to tłumaczyć jako wyraz „dobrej 
woli” Rosji. W rzeczywistości dewodzi to, że Rosja nie chce do­
prowadzić jeszcze do ostatecznego zerwania swoich stosunków 
z Zachouem, sądząc, że przez akcję rozłożoną w czasie osiągnie 
swoje cele. Mocarstwa zachodnie z kole w jeszcze większym sto­
pniu chcą unlkwąć zaostrzenia stosunków, a przede wszystkim 
jawnej demonstracji niemożliwości współpracy w CKresie pokoju.

Praktycznie więc odroczenie sprawy kolonii w'osk ch ozna­
cza, że mocarstwa zgodziły się pokazać opinii publicznej, że nie 
są w stanie osiągnąć pozytywnych rozwiązań. Przypuszczał» e, 
obie strony li^ą, że w ciągu roku rozwój wypadk w pójdzie po 
takiej linii, że zagadnienie przyszłości kolonii włoskich zostanie 
automatycznie rozwiązane po m/śli jednej ze stron. Której? Oczy­
wiście, na to pytanie dziś n'kt nie potrafi odpowiedzieć.

Ze strony sowieckiej podkreśla się obecnie, że Moskwa po­
szła na bardzo dalekie ustępstwa, a mianowicie w sprawie Buł­
garii. Przyrzeczeni wycofania wojsk rosyjskich z Bułgarii nie 
jest ni łzym nowym, jakkolwiek t/m razem zostało dokładniej 
sprecyzowane. Nikt inny, tylko min. Bevin oświadczył, że jeszcze 
w czasie poprzednich konferencji Mo'otow zapowiedział wycofa­
ne wojsk z Bu’garll, niezależnie od jakichś warunków. W nie­
których kołach skłonni sa przepuszczać, że jest to pierwszy 
krok, zmierzający do zmniejszenia scwieckich kontyngentów oku­
pacyjnych w Europie. Nie wchodząc w tak da'ek'e rozważania, 
trzeba przecież stwierdzić, że Bułgaria jest w całośc' opanowana 
przez komunistów i otoczona przez innych wasali rosyjskich, tak 
że wycofanie wojsk stamtąd n’e stanowi żadnej ofiary ze strony 
Rosji, natomiast pozwol’ jej na wygrywanie tego faktu wobec 
mocarstw zachodnich. I tak już rozesz'y się pogłoski, że pocią­
gnie to za sobą uznanie rządu bułgarskiego przez mocarstwa za­
chodnie.

Zagadnienie Triestu — bezsprzecznie najtrudn’ejsza spra­
wa — ne ruszy’o z punktu. Prasa rozpowszechnia wprawdzie po­
głoski, że są nadzieje, iż ministrowi Bidault uda się doprowadzić 
do kompromisu, który polegać ma na umiędzynarodowieniu nie 
tylko portu Triestu, ale masta wraz z zapleczem. Jak dotych­
czas, sa to jednak tylko pogłoski i pobożne życzenia ooinil Za­
chodu. Nie jest jednak wykluczone, że w cstatnlej chwili dla ra­
towania pozorów możliwości współpracy i decyzja co do Tr estu 
zostanie odrcozona. Oczywiście, że zawarcie w tak'oh warun­
kach pokoju z Wiochami będzie stanowiło jakieś kadłubowe pro­
wizorium.

'Tego rodzaju „załatwienia” soraw nie można nazwać kom­
promisem, ani tym bardziej — sukcesem. Dowodzą one, że part­
nerzy nie mogą sB porozumieć między sobą, ale równocześnie 
nie chcą zerwać istniejących więzów. Wobec tępo, że Rosja 
oświadczyła, że n’e zgadza się na załatw enie traktatów pokojo­
wych przez konferencję pokojową 21 państw sprzymierzonych, 
a min. Bvrnes zapowiedział, że w razie nieosiągnlęcia obecnie 
porozumienia z Rosją Stany Zjednoczone zwrócą s’ę do ONZ dla 
za>atwlen'a traktatów pokojowych, znaleziono „szczęśliwe roz­
wiązanie” w formie... odroczenia najistotniejszych zagadnień.

W ten sposób zmierza się do osiągnięcia zuoe'nie osobliwego 
kompromisu, który w niezvm nie zmienia istniejącego stanu rze­
czy I polega tylko na pokładaniu nadziel... w nieznanej przy­
szłości.

II
KAIR, 23.VI (Reuter) — Jeden 
dzienników arabskich podaje, że

„Tim's” o konferencji p arp sklej

KAIR, 23.VI 
egipski polecili 
w Paryżu Saroit 
jeszcze jednej
spraw zagranicz^ ch wielkich mo­
carstw z ż daniem dopuszczenia 
przedstawiciela Egiptu do obrad 
nad 'traktatem pokojowym dla 
Włoch.

dy-
gen. ferencję z brytyjskim 

Komisarzem w
od- Cunninghamem.

AGENCJA TASS PISZE
O. ZNACZNEJ RÓŻNICY ZDAŃ

„Times" pisze, że na 
poufnych konferencjach 
wadzono szczerą i otwartą dysku­
sję i .nie należy jeszcze tracić na~ 
dziei, że porozumienie zostanie o- 
si gnięte.

PARYŻ, 23.VI (Reuter) — Rz”d 
w’oski przedstawi’: par. sklej kon­
ferencji ministrów spraw zagrani-

. 23.VI (TASSj.. Kore- 
sowieckiej agencji TASS 
powstała zasadnicza róż- 
.między Sowietami a An- 

w sprawie wó cofania

Z pobytu gen. Andersa 
w Palestynie

Czołówka pochodu 
sowieckiego

ATENY, 23.VI (Reuter) — B. 
gubernator Macedonii Dalipis o- 
skarża Tita o organizowanie i pro­
wadzenie niewypowiedzianej woj­
ny z Grecją.

Dalipis oskarża komunistów gre 
ckich i autonomistów macedońs­
kich o to, iż są oni czołówkami so 
wieckiego pochodu ku ciepłym wo 
dom Morza Śródziemnego.

JEROZOLIMA, 23.VI (AP) Gen. 
Anders przjb.ł w towarzystwie 
gen. Wiatra do Qastiny, gdzie wi­
tał go dowódca 6 brytyjskiej 
wizji piechoty powietrznej 
Cassel.

Następnie' gen. Inders

Pod Campobasso 
wyleciał w 

skład

„NIE NALEŻY
LONDYN. 23.VI (R) W sobo­

tę po południu czterej ministrowie 
spraw zasraniczn ch odbyli pouf­
ne posiedzenie. Podobno omawia­
no na nim sprawę Triestu.

Min. Molotow bał gościem Byr- 
aesa i odbył z nim czterogodzinną 
pr. walną konferencję, która prze- 
61 ;gnęła się do północy.

Sprawa traktatu 
o kontroli Japonii

WASZYNGTON, 23.VI (Reuter) 
Urzędujący sekretarz' stanu Ache­
son oświadczył, że W. Br, tania i 
Chiny odniosły się już przychylnie 
do propozycji amer.,kańskiej za­
warcia 25-letniego traktatu w 
sprawie kontroli uad Japonią. — 
Brak natomiast jeszcze odpowie­
dzi sowieckiej.

Prace Rady gospodarczej 
i społecznej ONZ 

nie dały spodziewanych rezultatów
NIOWY JORK, 23.VI (Reuter) 

Rada gospodarcza ' i spo eczna 
ONZ odrzucić 12 g'osami przeciw 
ko 5 wniosek Rosji, by do posie­
dzeń rady dopuścić światową Fede 
rację Zwi zków Zawodowych. Za 
wnioskiem Rosji g’osowaly: Ukrai 
na sowiecka, Jugosławia, Czecho­
słowacja i Peru. Francja wstrzy­
mać się od g'osowania.

NOWY JORK, 23.VI (Reuter)ł— . 
Po trwających bez przerwy 14 
godzin, obradach, rada gospodarcza

Deklaracja Wielkiego Muftiego 

Haganah” wydaje wyrok śmierci
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Ryszard Krygier

Fames maloney wrócił z rosji
Sydney, w czerwcu

Młoda jest australijska dyplo­
macja — mioda i nie bardzo pew­
na siebie. Dopiero od czasu dyna­
micznego Evalta i jego niemniej 
dynamicznych występów w San 
Francisco, Australia „istnieje" ja­
ko pojęcie dyplomatyczne. Wybór 
Australii do Rady Bezpieczeństwa 
ONZ i innie wyróżnienia są dal­
szym utrwaleniem tego stanu rze­
czy.

Sa'modzielna poliltyka zagrani­
czna ma różne konsekwencje. Jed- 
na z nich jest, oczywiście, konie­
czność posiadania służby zagnani- 
cznej. Gdy niespełna trzy lata te­
mu byłem pierwszy raz w nomi­
nalnej stolicy Australii - Canberze 
(jak my tu ją spolszczamy), w 
niedużym gmachu rządowym 3-4 
pokoje mieściły w sobie Departa­
ment Spraw Zewnętrznych. Wszy­
scy referenci siedzieli w jednym 
dużym pokoju który był również 
biblioteka i archiwum, szef depar­
tamentu zajpiował drugi, a mini­
ster — trzeci. W tym czasie służ­
ba zagraniczna Australii liczyła — 
wraz z urzędnikami na placówkach 
— 23 osoby. Obecnie cyfra prze­
kracza 280 i stale rośnie.

Jasne jest, iż w takiej sytuacji 
nie łatwo obsadzać placówki za­
graniczne dyplomatami. Kilku we­
teranów służby zagranicznej zaj­
muje szereg poważnych stanowisk 
niemniej jednak najważniejsze pla­
cówki zarezerwowane są dla no­
minacji politycznych. Nominacje 

polityczne za panowania Labour 
Party oznaczaj a uwzględnianie wy 
bitnych przedstawicieli tej partii 
na najważniejszych stanowiskach. 
(Tlą drogą doszło tedy do miano­
wania p. J. J. Maloney’a na sta­
nowisko ministra pełnomocnego 
Australii w Moskwie.

P. Maloney miał nielada kwali­
fikacje polityczne: jako bezrobot­
ny szewc zdobył on stanowisko 
Sekretarza Zwi zku Zawodowego 
Pracowników Przemysłu Szew­
skiego. Rozbudowa)': ten Związek 
do. poważnych rozmiarów w na­
grodę za co został Federalnym 
Przewodnicz" cym oraz Sekreta­
rzem oddziału w Nowej Południo­
wej Walii. Był on przez trzy la­
ta, poprzedzające swą. nominację 
do Moskwy przewodnicząc,m sąd­
nej sklej Rady Zawodowej oraz 
członkiem Izby Wyższej Parla­
mentu Nowej Południowej Walii 
(z ramienia Labour).

Mianuj, c tak wybitnego dzia­
łacza zawodowego na posła do „so­
cjalistycznego" kraju labourzy- 
stowscy ministrowie australijscy 

uważali to za dowód szczególnie 
dobrej woli z ich strony. Wpraw­
dzie tutejsi komupiści wiedzieli 
lepiej, gdy narzekali, iż wysyła 
się do Moskwy „reakcyjnego" u- 
nionlstę, zamiast wysiać „postę­
powego" przemysłowca, dyrekto­
ra koncernu iub przynajmniej ad­
wokata rodzaju niezapomnianego 

Josepha Davies’a.
Pan Maloney udał się do Rosji, 

powrócił po roku na krótki urlop, 
w czasie którego odmówił złoże­
nia jakichkolwiek publicznych oś-

Ś.+ p.
Plut, podch. PSK

Feliksa Radecka
ur. 2. V. 1908 w Warszawie 
zginęła tragicznie dnia 15.VI. 
1946 r. Pothowana na cmen­
tarzu w Anconie dn. 16. VI.

1946 r.
Cześć jej pamięci

Inspektorka PSK 2 Korp.

(KORESPONDENCJA WŁASNA „DZIENNIKA ŻOŁNIERZA APW )

Prawda o Stefanie Starzyńskim

pozostali mieszkari- 
Francuzćw, 1 An- 
1. listopada 1943 
przez Niemców o- 
przetrwał w tj m

o-
17 
le-

Leissman, 
oddziału 

i bunkra.

zwi -zku z 
robotnika 
Sewer na 
przez po-.

dowódca 30
SS-manów,

był nume-
r.

w
i i
i nagrane

Starzyn- 
; radio w

22. 23 i

baterię
na fun- 
oburzo- 

ru-
kursie, skoro

jednogłośnie Sekretarzem swego 
unionu. To było w porz dku. Ale 
gdy w Zwi1 zku Sowieckim Stalin 
lub jego zaufani towarzysze wy­
bierani są przez wdzięcznych wy- 

w borców jednomyślnie — to jest 
dyktatura".

W odpowiedzi na zarzut Malo­
ney’a, iż ludność miejscowa cho­
dzi obdarta i głodna . i zmuszana 
jest do żebractwa — (Thornton 
stwierdził tonem koronnego świad 
ka, iż „obywatele 7 
wieckiego ubrani są ciepło 
dnie”.

Szereg przepowiedni, które 
sprawdzimy oraz które maja 
sprawdzić; Sensacyjny wywia'd 
respondenta 
oczy ze Stalinem; Migawki z Rzy- graf'czny i redakcja: W. Kowań- 
mu; Odcinek aktualnej powieści ko.

chau, koło szosy prowadzącej do 
Monachium.

'Egzekucją, kierował blockjłue- 
hrer, dr. 1 
osobowego 
pilnując, ch

Bunkier 
rem 13-4 4. 
bunkier zajęty 
działy amerykańskie, które 
towa?y dr. Leissmaina. W 
przeszukiwania bunkra, ’ 
z izb znaleziono patefon 
czone płyty. Na pbtach 
były przemówienia prez. 
skiego, wygłaszane przez 
Warszawie w dniach 20, 
24 września 1939 r.

Od 15. do 17. października 
194(3 r. w dzień i w no.cy płyty 
były nagrywane przez SS-manów i 
transmitowane przy pomocy głoś­
nika do izby nr 11, .gdzie więzio­
ny był Starzyński.

Dnia 17. października Starzy ń- ' 
ski wyprowadzony został z celi. 
Przyprowadzono go na dziedzinieć, 
gdzie kazapo mu wykopa^ grób. 
Gdy go w. kopał, odczjano mu 
wyrok, poczym pad’:a salwa.

W 10. d’ii później rozstrzelani 
zostali czterej 
cy bunkra : 2 
,glik i 1 Fin. 
bunkier został 
pieczętowany i 
stanie aż do chwili zajęcia obazu 
przez wojska amerykańskie.

Związku So-
) i schlu-

polityczno - szpiegowsko - krymi­
nalnej oraz wiele innych rzeczy.

Nad wydaniem powyższego „Ła­
zika" wspłpracowali : G. Morcinek, 
Z. Bau, K. Tom, T. Zajączkowski, 
W. Leski, Szomarski, Nowicki. 
Wielobarwną okładkę wykonów 
12 Kompania Geograficzna. Układ

■Gdy Maloney wytoczył 
cen i zacz!, je przeliczaj 
ty —. Thorntón był bardzo 
ny. Jakżeż można przeliczać 
bla po oficjalnym
sam p. Malone j korzystał z dyplo­
matycznej wymiany po kursie pod 
wójnym. To, iż od 5 lat wbijają 
towarzysze pana Thorntona w gło­
wy naiwnym Australijczykom, ja­
kie to w. sokie płace otrzamują 
wszyscy w Rosji (przeliczajc je, 
oczywiście, po normalnym kursie), 
zostało wszystko przez Thorntona 
zapomniane. Ale Maloney był na 
to przegotowany. Być może >— 
sprowokować to specjalnie. Gdyż 
ust".pił naty chmiast swemu prze­
ciwnikowi i odczytał nową kolu­
mnę cyfr — przeliczaj"C ceny na 
czas pracy. Z obliczenia tego wy­
nikło, iż na ubranie robotnik pra­
cować musi 11 do 13 miesięcy 
(zależnie od gatunku), na koszu- 

I . 5 miesięcy 6 dni i 3 godziny 
it.d.

Gdy p. Maloney wspomniał o 
cenie Chleba (białego), p. Thorn­
ton zaśmiał się sz dcrczo. „Któż je 
w Rosji biały chleb, kiedy mają 
taki znakomity chleb ciemn Nie 
■powiedział jednak nic o jego ce­
nie.

wiadczeri lub. wywiadów, aż wre­
szcie zawitał na stałe do swej sło­
necznej ojczyzny. I wtedy się 
wszystko zaczęło.

iSladem innych wybitnych Au­
stralijczyków stanł b. poseł 
Moskwie przed mikrofonem radia 
australijskiego.

Inaczej, niż dotychczasowi wy­
cieczkowicze do Rosji, których 
zwyczajem bjło albo chwalić albo 
milczej — p. Maloney powiedział 
kilka slów prawdy, jak to jest w 
„ojczyźnie proletariatu”. Podkreś­
lił on nędze i cierpienia ludu ro­
syjskiego. różnice społeczne, głód, 
mówił o żebrakach i NKWD, o do­
mach dla proletariatu i pałacach 
dla elity.

Wystąpienie Maloney’a było 
(prawdopodobnie największą klę- 

sk% jaka spotkała tutejsz ch ko­
munistów od sierpnia 1939 roku 
Mając przed oczyma uwieńczenie 
ich wysiłków w opanowaniu po­
ważnych zwi zków zawodowych, 
widzą nagle potężn y cień — po­
pularnego „Jima" Maloney’a, któ­
ry swym donośnym głosem zagłu­
sza sielankową melodię sowiec­
kich katar jniarzy. Trzeba było 
na gwałt reagować. W. brano szyb­
ko innego zwi1 zkowca — Ernesta 
Thorntona, komunistycznego przy­
wódcę metalowców, który przeby­
wał w swej duchowej ojczyźnie 
przez parę tygodni. Tenże Thorn­
ton. mianowany ekspertem od 
spraw sowieckich wyzwał Malo­
ney’a na publiczną debatę na ra­
tuszu Maloney nie w ciemię bity: 
debata — z rozkosz^, ale na te­
renie. do którego nie- wtargnie zor­
ganizowana klaka komunisl. czna. 
Od słowa do «słowa zmontowano 
dyskusję radiową, trwającą, rów­
ną godzinę i s’uchana przez ca y 
kraj z dużym zainteresowaniem.

Debata przerodziła" się w zwy­
kła grę w chowanego. Ernie Thorn 
ton miał wszystko napisane i czy­
tał nie swój skrypt z pewną siebie 
miną. Niestety — 10 minut poś­
więcono na pytania i te go do­
biły.

Pierwsze pytanie nie było jesz­
cze najgorsze — dotyczyło bowiem 
sposobu w.borów w Rosji. Atak 
Maloney’a na kpinę z demokracji, 
którą są wybory w Sowietach, od­
parował Thornton nader zgrab­
nym argumentem: „Pan Maloney 
był niejednokrotnie wybierany

aż wreszcie Ernest Thornton wy­
jąkał: „Obawiam się, iż nie mógł­
bym z cała pewnością na to py­
tanie odpowiedzieć. Nie wiem na- 
pewno, czy debata taka mog'aby 
się odbyć, czy też nie. Pytanie to 
jednak było hypotetjczne — do­
mniemywało istnienie w Związku 
Sowieckim osobników rodzaju Pa­
na Maloney, którjch jedynym ce­
lem jest sianie niepokoju i nieipor 
rozumień z innymi krajami. Naród 
sowiecki jest natomiast bardzo 
przyjaźnie usposobiony ltd...".

Debata radiowa się zakończyła 
Nie zakończyła się natomiast rola 
James’a Maloney’a w społeczeńst­
wie australijskim. Już teraz — na

- wywalił on serię 6 
o wewnętrznej sytuacji

W Polsce niedawno rozeszły się 
pogłoski, że bohaterski prezydent 
miasta Warszawy Stefan Starzyń­
ski ocalał i przebywa na wybrze­
żu. Te pogłoski dotarły nawet do 
prasy amerykańskiej a i my zago­
towaliśmy je z obowi zku dzien­
nikarskiego na naszych łamach. 
Niestety, okazały się one niepraw­
dziwe. Powstały one w 
powrotem, z Dachau 
portowego 29. letniego 
Starzyńskiego, którego 
nijlkę korespondenci amerykańscy 
wzięli za b. prezydenta Warszawy. 
W zwi zku z tymi pog'.oskami 
„Zycie Warszawy ” ogłosiło szcze­
góły zamordowania* Stefana Sta­
rzyńskiego przez Niemców, oparte 
ma. posiadanych dokumentach.

. Stefan Starz" riski — jak się 
kazujc — rozstrzelany został 
października. 1943 w bunkrze 
żącym o 3 km od obozu w Da-

Dn. 25 bm. ukaże się w sprze­
daży jubileuszowy, numer „Łazi­
ka" zawierający:

się 
się 
ko- 

,,Łazika” w cztery

JUBILEUSZOWY „ŁAZIK”

oznaczony
Dnia 5 maja 1945 

został przez od- 
aresz- 
czasie 
jednej 
potlu-

Komunisty cznym zwyczajem nie 
obyło się bez ordynarnych zacze­
pek osobistych, prowokacji i 
obelg, Czas bjł jednak zbyt dro­
gocenny dla p. Maloney, który 
miał zbyt wiele do powiedzenia, 
by móg1 on się odcinać. Zrobili 
to za niego słuchacze.

W pewnej chwili przewodniczą­
cy debaty podaje p. Thorntonowi 
pytanie jednego ze słuchaczy: 
„Czy podobna debata radiowa mo­
głaby się odbyć przed mikrofonem 
rozgłośni moskiewskiej, a jeśli 
nie, to dlaczego?"

Czy w skrvpcie nie było, czy
Centralny Komitet tego nie prze- pocztek 
widział — nie wiem. Wiem tylko, artykułów 
iż zapanowała dłuższa przerwa, w Rosji.

JACEK BRZEZINA 64)

„TOWARZYSZ NR 103”
Czyż wy nie wiecie, że tylko 1— Czy aa y jesteście ludźmi?

dzięki mnie Good uniknął śmier- Czy nic rozumiecie, że ja musia- 
ci? Ze tylko dzięki mnie uratował łam służyć Sowietom?! Musiałam, 
się w Mazenderanie, nad granicą bo mi metkę i brata trzymali w 
afgańską... Czy wy wiecie, plącze- więzieniu, grożąc rozstrzelaniem 
go ściga mnie Einhorn? Wiecie, ich! Czyż ja jestem aż taż zła? 
że ostatnim rozkazem NKWD dla Czyż Borowski lobię, Dick, nie o- 
tov/arzy sza nr 103 był rozkaz o- powiadał, żc nie kto inny, tylko 
truiia Goodal... wlaśziie ja — towarzysz nr 103,

Owszem wierny! Pan Good robiłam, co mogłam, by uratować 
poinformował nas o wszystkim! z rąk cze?w<mych oprawców jego 

Jak to, więc i ty wiesz? — żonę i czworo dzieci! Stąd mnie 
zwróciła się do męża patrząc na przecież znał!...
niego błcgalnie. —- Więc i ty •— To niczego nie przesądza, 
wiesz o tym i nie stajesz w mojej Jest pani winna 1 poniesie pani 
obronię? karę, lobi^ dobre uczynki jest o-

I-- Wiem o tym, że Mazendera- botvią;.kiem każdego człowieka, 
nie poleciłaś Borowskiemu wy pro- ter z Lu nie rozgrzesza! Jest roz- 
wadzić mnie z zasadzki, że w Me- kaz z Londyru, a my jesteśmy tyl- 
szedzie powiadomiłaś go o przy- ko jego wykonawcami! 
gotowanym na mnie napadzie! O Joan przestała być twardą, e- 
rozkazie otrucia dowiedziałem się aergirzną kobietą. Niczym słabe, 
dopiero teraz, lecz to nie przesą- bezbronne dziecko szukała wokoło 
dza sprawy, tak jak i tamte wia- ratunku. Chciała żyć, kochała! 
domości. Jesteś i byłaś .szkodliwą Dick! — upadła na klęczki 
dla mojej ojazyzny! - przed Goodem tuląc g’nwę do je-

Joan byłe bliska ataku histerii, go nóg.’ — Do ciebie się zwracam. 
Trzęsła się cała i łzy płynęły jej nie do tamtych, bo to kaci, opraw- 
po policzkach. cl! Do ciebie jsko jedynego czło­

wieka, którego kocham. Czy nie zie, ile łez walałyby matki, żony, 
wierzysz mi? Gzy ani krzty u- siostry za zamordowanymi sjna- 
czucia nie żywisz dla mnie? Czyż- mi, mężami i braćmi? Ma*o ich 
by jały twój stosunek do mnie wylewają w Europie? Pocóż te 
był tylko jedną komedia?! Po- straszliwe skutki wojny przenosić 
wied?, że to nieprawda, że mnie jeszcze tutaj, na Wschód? Piętno 
kochasz, że mnie obronisz... Pa- jej wyciskać r..a niewinnym naro- 
miętosz, ja\eś przyrzekał, że choć dzie kaukaskim który by płakał i 
by nie wiem co się stało, zosta- jęczał pod jeszcze silniejszymi i 
niesa przynajmniej moim przyja- straszniejszymi k/eszczami czer- 
cielem, że nie znienawidzisz mnie... wonej tyranii. Czyż po to, żeby

Good ndlczał. uchronić setki tysięcy ludzi, nie
— ...«Czyż uje oddałam cl się z warto było poświęci^ kilkudzieslę- 

mdoiści? Czy wiesz, czemu Ein- ciu? Zresztą, jeżeli chodzi o ra- 
horn tak mnie znienawidził? Bo tunek, to czyż nie uratowałam ci 
nie chciałam zostać jego kochanką, życia, ile razy — przypomnij so- 
bo chciałam być ci wierną. Czyż bie! Ostatnio, czyż nie zabiłam te- 
doprawdy ten mój wymarzony go, który w ciebie mierzył! Teraz 
mąż ma się zgodzić, by odbierą.- osaczona, ścigana — zwracam się 
na mu żonę, skazywano ją na do ciebie, ciebie błagam o pomoc! 
śmierć? Powiedz coś, choćby jed- Pomóż i ty mnie raz, uratuj choć 
no słowo w mojej obronie... raz moje życie...

— Z twojej winy zginął Sulla- Good milczał wpatrzony obojęt-
r.ow i cały jego oddział! nym wzrokiem w czerniący się za

— Nieprawda! — krzyknęła za- oknem mrok.
ki’ywajac oczy dłonią. — To Dża- — Więc nie chcesz? — Joan 
wachow ich «vydat, kierował całą jeszcze nie chciała wierzyć, nie 
akcją. Ja w tym wypadku nic nie mogło pomieści^ się jej w głowie, 
mogłam' zrobić. że człowiek, którego kocha, grał

—■ Mogłaś ich uratować! % nia komedię. — Czyż nie masz
— I co? — oczy jej zabłysły, uczuć ludzkich w sobie?

— I co wtedt, gdybym ich urato: Tak, to był koniec!
wała, gdyby *ię wasz plan udał? Good zapalił spokojnie papiero- 
Ile krwi polało by się na Kauka- sa. Nawet ręka mu nie drgnęła na-
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Szczegóły budżetu wojskowego
Stanów Zjednoczonych

Przyznejg sami w Norymberdze

POSZUKIWANIA

powierzchni

Starobiels-

KKOMIK SPORTOWA

W dniu imienin

i

zu-

— Jeden ruch a...

nawet

miejscu z du-

(D.c.n.)

ś.t P

w 
nie

Speer 
ostatnie 
tajni eh

DDL CORSO ”, 
(na powietrzu).

o podanie 
przebj wa-

ale 
■gdy 
jego 
nie-

Einhorn siedzący w przyległym 
pokoju i z uwaga przysłuchuj rcy 
się, przez sprytnie założony aparat 
podsłuchowy, prowadzonej rozmo­
wie, dal znak svyoim ludziom.

Einhorn z triumfem spojrzał po 
swoich ofiarach.

.L’ultima speran- 
E. Morrison i 
program: Gior-

dresu, ma wiadomości o rodzinie.
Franciszek Firgon poszukuje ko­

legi Koloszyriskiego z Tczewa Po­
morze, ma dla niego wiadpmości 
o rodzinie.

korespondent „Prawdy” 
demonstracje ant komu- 
jakie miały miejsce o- 
Paryżu, przypominają^20 tys. Żydów, którzy 

zniknęli z

Thomsona i Smitha przywiąza­
no do krzeseł i zakneblowano! 
Goodowi związano tylko ręce na 
plecach i również zakneblowano 
mu usta. Joan była zupełnie bez­
silna i tylko cichy szloch wstrzą­
sał jej piersią.

via Indi- 
Dziś film p. t. ,,An- 
z Irene Dunne . i 
Przedstawienia od

— ale... ci gnął jakby z przymu 
sem iThomsoin, unikając szeroko 
wartych oczów Joan, jeżeli pani 
wyjawi nam wszystkie .szczegóły, 
dotyczące organizacji wywiadu so­
wieckiego, tak na Wschodzie, jak 
i w samej Anglii, to wówczas...

— ... To wówczas ani ona ani 
żaden z was żywym stąd nie uj­
dzie !

walory „strzeleckie”. Pro-

— Przykro by mi było, gdyby ś- 
cie przypuszczali, że dam .się po­
bić, że skapituluję. Nie, panowie 
z Secret Service! Ja nigdy 
nie kapituluję! Ani też nigdy nic

zeznał dalej, 
oświadczenia

broniach, 
bh'ty

że chociaż 
Hitlera o 

posiadanych 
przez Niemcy, btyty przesadzone, 
to pozostaje tym niemniej faktem, 
że Niemcy posiadali szereg takich 
broni, nad wyprodukowaniem któ­
rych fabr. ki niemieckie pracowa­
ły gor'czkowo jeszcze w końcu 
.1944 roku. Niemcy dysponowali 
między innymi gazem duszącym, 
przed którym nie chroniła êaclna 
ze znanych masek gazowych. Speer 
zeznał, że po nalocie na Drezno, 
na jesieni 1944 roku, Goebbels i 
Ley wypowiedzieli się za prowa-

Zan l. Zwyciężyli Saperzy 3:0 
(0:0) maj;c przez cały czas me­
czu lekka, przewagę nad osłabio­
ną brakiem chor.ch swoich „a- 
sów” — (Gierula w bramce i Su­
doła na obronie) drużyną Zan-

dzeniem wojny wszelkimi meto­
dami.

NORYMBERGA, 23.V1 (Reuter) 
W Norymberdze zeznawał w dal­
szym cPgu b. niemiecki minister 
produkcji wojennej Speer.

Oświadczył on w dalszym ciągu 
swych zeznań, iż w obozie w Oś­
więcimiu Niemcy w- próbowali w 
ostatnim okresie wojny nowoczes­
ny sposób usuwania istnień ludz­
kich bez pozostawiania żadnych 
śladów. W ten sposób Niemcy za­
mordowali 
poprostu 
ziemi.

się kłamstwem, haniebnym kłamst­
wem, a teraz oddaje ją. w ręce 
oprawców... Nie patrzała na niego. 
Czuła, że potrafiłaby go zabić, zdep 
tać jak nędznego 
bezbronna !

'Thomson 
warzysz y i 
ich oczach

...a w swoim belki nie widzą

20 Bat. Saperów 
piłk arski

W Fano rozegrany został decy­
dujący mecz .piłkarski o wiosenne 
mistrzostwo Jcdn. Pozadyw. po-

Amator widowisk sportowych 
mówi:

— Zamiast patrzeć na mecz cri- 
cketowy wolę ogl dać człowieka 
Obierającego znaczki pocztowe!

zakup ponad 1.000 samolotów no­
wych typów.

■Szef sztabu gen. Einsenhower, 
przekradając komisji spraw woj- 
s-kowjCh preliminarz oświadczył, 
że St. Zjednoczone zachowają 
swoją tajemnicę produkcji energii 

-atomowej. Nie może ona być ujaw­
niona dopóki nie będzie stworzo­
na odpowiednia kontrola między­
narodowa daj'Ca pewność, że in­
ne państwa ujawniać będą swoje 
badania z dziedziny energii atomo­
wej. Gen. Eisenhower powiedział, 
że wierzy iż osiągnięta będzie ja­
kaś platforma dla porozumienia z 
Rosją, gdyż nie wyobraża sobie, 
by mogio być inaczej. ‘

On, bolszewik, w 
wami, angielskimi 
jest aniołem!

Siadła na swoim 
mnie podniesioną głową. Nie otar­
te jeszcze łzy błyszczały w fioł­
kowych oczach, lecz była już spo­
kojna. To jedno, co było w .stanie 
utrzymać ją przy życiu -— miłość 
do Gooda *— przestało egzysto­
wać. Matka i brat nie żyją. roz­
strzelani przez bolszewików. Good 
okłamał ją w najhaniebniejszy spo 
sób. Czemuż ona tego nie zrobiła? 
Czemuż nie rzuciła się od razu w 
jego ramiona, okłamując go, "że 
go kocha? Nie, na to nie miałaby 
sumienia. Lecz on ! Zrobił to, 
przyjął jej miłość odwzajemniając

wet nie spojrzał na jej złociste 
włosy, rozrzucone w nieładzie na 
jego kolanach. Nie czuł jej łez, 
głuchy na wszystko. Spoglądał w 
okno, jakbyr chciał przebić wzro­
kiem panującą za nim nieprzenik­
nioną czerń nocy, jakby czekał na 
coś...

Joan wstała. Otwarcie spojrzała 
w oczy trzem mężczyznom.

1—• Czy wiecie, że w tej chwili 
wołałabym być w rękach Einhor- 
na? Na pewno bardziej po dżen­
telmeński} obszedłby się ze mną. 

porównaniu z 
dżentelmenami,

PARYŻ, 23.VI (Reuter) — Z o- 
kazji rocznicy historycznego prze­
mówienia gen. de Gaulle’a, który 
18 czerwca 1940 roku powiedział 
przez radio londyńskie: „Francja 
przegrała bitwę, ale nie przegrała 
wojny” — odbyła się w Paryêu 
wielka parada wojskowa, którą 
iprz'-jH prem. Gońin. Podczas tej 
(manifestacji przemawiał gen- de 
Gaulle, który następnie zapalił 
znicz na grobach poległych w u- 
biegłych wojnach światowych.

W ubiegły wtorek wieczorem 
miała miejsce w Paryżu demonstra 
cja antykomunistyczna. Ponad 100 
■demonstrantów, krzycząc: „Precz 
z Thorezem!", spaliło książki ko­
munistyczne w jednej z księgarń 
oraz rozbi’o witryny dziennika ko­

munistycznego „Fronte Nationa­
le”. Policja aresztowała 8 osób.

MOSKWA, 2 3. VI (TASS) — 
•Paryski 

pisze, że 
nistyczne, 
statnio w
mu manifestacje hitlerowskie na 
ulicach Berlina w roku 1930. Ko-

W drzwiach stał Einhorn. Ręce 
trzymał nonszalancko w kiesze­
niach bryczesów, ale rewolwery w 
rękach1 stojących za nim ludzi 

robaka... Bjła pełnie panowały nad sytuacją.

DZiWNE OBAWY „PRAWDY” 
PRZED DYKTATURĄprzewiduje utrzymanie armii w 

wysokości' 1.27:9.800 żołnierzy. 
Połowa tych sił przypada na St. 
Zjednoczone a połowa znajdować 
się będzie poza krajem macierzy­
stym. Przewidziana jest suma na

Crusoe" z F. 'Mitchel i

Anna Badowska poszukuje mę- Awenir Kołomyjec- — Francisz- 
ża Czesława Badowskiego, widzia- ka Oryriskiego z Warszawy, 
nego, ostatnio w Rosji na st. Ki- Leon Weiszewski prosi Henryka 
rów w drodze do Wojsk. Polsk. Rumińskiego o podanie swego a- 
1941 r., oraz Kazimierza Gładkow- 
skiego i Aleksandra Majewskiego, 
znajdujących się we Włoszech.

Adam Radoń — Zbigniewa Stań 
czewskiego kpt. z 26 p. piech. we 
Lwowie. Przebywał w 
ku.

Zygmunt Gerbe prosi 
adresu Marię Lisińską 
jącą we Włoszech.

Michał Silberśtein i inż. Lach­
man z żona poszukują Lolę Silber 
stein ze Lwowa. ■

Stanisław Pietrusiewicz ma wia­
domości o rodzinie Zbigniewa Wą­
sy lkowskiego ur. 9.7.23. we Lwo­
wie, prosF o skomunikowanie się między 20 Bat. Saperów a 12 Szw. 
z nim.

Benedykt Czi.stkiewicz poszu­
kuje kpt. Wacława Chmielewskie­
go z Radomia.

Aniela Kołomyjcowa <— Adama 
Madeja mjr. W. P. z Tarnowa.

'darowuję nikomu! Zdawało wam 
się, że nastraszywszy naprzód 
„Towaręzysza Nr 1013" tym łat­
wiej od niego wydobędziecie wia­
domości., Ha, Ha, Ha... Zapomnie­
liście, że jeszcze ja ź,łję i, że 
bez mojej zgody tych wiadomoś­
ci wam nikt nie udzieli. Myślicie, 
że się nie zgodzę ? Ależ skądże. 
Zapraszam was do Moskwy ! Tam 
na procesie „Towar.szysza Nr 103” 
wielu rzeczy się będziecie mogli 
dowiedzieć... Chwilowo jednak po­
zostaniecie tutaj. Nie jestem kr wio 
żerczym zwierzęciem. Nic mnie nie 
obchodzicie, nic mi nie zrobiliście 
złego — więc znajcie moją łaskę 

1— wykrzywił się ironicznie, 
natychmiast spoważniał i 
spojrzał na Gooda z oczów 
trysnęła cala d’awiona dotyd
nawiść. Tylko ten łaski ‘mojej nie 
zazna. Dosyć mi ubliżył. Ale mam 
i na niego sposób. Oj mam! Nie 
„Towarzysz 103" wam, ale Mi­
ster Good nam będzie śpiewał o 
wszystkim. I to jak śpiewać bę­
dzie. Nagramy ten śpiew na płyty 
i poślemy go wam... — Odsapnął 
wściekle, raz jeszcze spojrzał wo­
koło i machnał ręka na swoich lu­
dzi. — Idziemy! — warknął. Szko­
da czasu!

Alicji Kuśmierczyk 
odbyło się nabożeństwo ża­
łobne w Bazylice Loretańskiej 
w dniu 22. VI. 46. o godz. 9 

o czym zawiadamiają przy­
jaciół i znajomych

Siostra i Brat

Żaden z trzech, siedzących 
pokoju mężczyzn 
drgnął. Skupili się tylko w sobie, 
skamienieli jakgdyby a twarze ich 
pozostały bezbarwne. Z twarzy 
Joan tylko zdawało się, że cała 
krew już spłynęła. Jak małe, wy­
straszone dziecko skuliła się w fo­
telu, niczym urzeczona, spogląda­
jąc w szydercze oblicze Einhorna.

TO S
NAWET TO ŻYWSZE

Gała Anglia gra teraz w cric- 
keta.

Nie ma nudniejszego sportu od 
cricketa.

respondent sowiecki twierdzi da­
lej, że mowa gen. de Gaulle’a wy- 
g oszona w Baveux, dowodzi, iż de 
Gaulle sięga po dyktaturę we 
Francji. Korespondent pisze, przy 
tym że jest rzeczą obojętną, czy 
taka dyktatura będzie miała za 
symbol swastykę, czy też krzyż 
lotaryński („Prawda” jakoś nie 
dostrzega dyktatury sierpa i mło­
ta - Red.)

spojrzał na swoich to- 
znalaz’szy aprobatę w 
chrząknął znacząco.

■— Jak pani sama dobrze wie —
zaczął — wina jej w stosunku do 
Imperium jest olbrzymia i nie u- 
legająca wątpliwości. W zasadzie 
za czyny takie odpowiada się ży­
ciem, ale...

owo
NOWE TOWARZYSTWO
Ciekawa wzmianka:
„W czasie wojny zawiązano, w 

W. Bretanii towarzystwo obser­
wowania ślimaków. Towarzystwo 
liczy przeszło 60 czNmków 

prawników, finansistów wojsko­
wych, przemysłowców. Uważają 
oni obserwowanie ślimaków za i- 
dealną formę beztroskiego wypo­
czynku”. K. Z.

Na biedne dzieci polskie z obo­
zu w Meineens p. Lubow Pawlusik 
przysłała nam 500 lir.

Sierż. Ktyment Tyblewski prze 
słał na nasze ręce 450 lir na bied 
ne polskie dzieci w Arco.

Na dzieci polskie w Arco nade­
słał na nasze ręce Stefan Meiss­
ner z Ośr. Akad. Mediolan 100 lir,

UONDYN, 22.V1 (R) — Preli­
minarz amer j kańskiego budżetu 
wojskowego na nowy okres roz­
poczynający się z dniem 1 lipca 
(podaliśmy o nim wzmiankę w 
naszym numerze wczorajszym)

NIGDY NIE MIELI 
ŻADNYCH SKRUPUŁÓW

mistrzem 
arskim Jednostek Pozady-wizyjnyck 

darmerii. Mecz prowadzony „fair” 
i po koleżeńsku wykazał, że 20 
Bat. Sap., oparty na dwóch dosko­
nałych graczach — Jandudzie na 
środku ataku i Pustelniku na śród 
ku pomocy, jest zespołem bardziej 
przebojowym niż grająca miękko 
bez w.: razu i specjalnej chęci do 
walki drużyna Żandarmerii. Ostat­
nie zwycięstwo 12 Szw. Zand. 
■nad dobri. jedenastki Grupy Ar­
tylerii i duża ilość strzelonych na 
tym meczu bramek wskazywały na 
to, że atak czerwono-żółtych i tym 
razem postara się zademonstrować 
swoje 
bował to robić jedynie jeden gracz 
a mianowicie Śmietana i to z da­
leka. Pariczyszyn i inni byli wy­
raźnie bez formy. Autorem wszy st 

— kich 3 bramek dla 20 Bat. Sap.
- był najlepszy na boisku Janduda 

dyrygujący może zbyt głośno, ale 
skutecznie ca(ła drużyną. Sędzio­
wał b. spokojnie, i dobrze sierż. 
Jarnuszkiewicz. T.

ś.i*p.

inź. Ad am
Natęcz Niesiołowski 

Porucznik W. P. i A. K. 
zginął w walce podziemnej 

w Nowym Sączu.
tfsza św. odbyła się w Rzymie

Dokąd pójść 
w Bolonii?

Teatr wojskowy ,, DNOA iMiALN- 
ZOiNI", via Monari 1. — Dziś film 
p.t. „That night* with you” z Su­
sannah Foster i Franchot Tone. 
Odbędzie się jeden seans o godz. 
20.

Teatr „Duse ", via Cartoleria.— 
Dziś o g. 16 zespól operetkowy 
po.d dyr. Durot-Dezan wystawia o- 
perelkę p. t.: „Vedova allegra” 
F. Lehara, zaś o godz. 21 operet­
kę p. t. „La danza delle Libellu­
le”. V/ przedstawieniach w rolach 
głównych występują: Robert Du- 
rot, Enrico Dezan, Viola Violett i 
Maria Pineschi.

Kino „ASTRA”, via Rizzoli 7 — 
Dziś film p. t. „Paradiso proibito” 
z Bette Davis i Charles Bojer.

Kino „CENTRALE ”, via Rizzo­
li 3. — Dziś film p. t. „Nowe cza­
sy” z Charlie Chaplin i Paulette 
Goddard.

Kino „MODEIRNISSCMO", piaz­
za Re Enzo. — Dziś film p. t. „II 
manoscritto scomparso” z Rosalind 
Russel i Robert Montgomery.

Kino „ IMPERIALE ”, 
pendenza 6. — 
córa insieme” 
Charles Boyer, 
godz. 10-24.

Kino „ARENA DEL SOLE”, via 
Indipendenza 44 (na powietrzu).
— Dziś fiim p. t. „ 
za" z John Hoy, 
Louise Rossi. Nad 
nale lncom Nr 15.

Kino „ARENA 
via S. Stefano 56
— Dziś film p. t. „Come Robinson

F. Bar­
tholomew. Nad program „Giorna- 
le sport 7".

’ WYŚCIGI KONNE. — Dziś o 
godz. 15.30 odbędą się na via Ar- 
coveggio wyścigi konne.

MECZ PIŁKI NOŻNEJ. — Dziś 
o godz. 16.30 na Stadio. Gomunale 
odbędzie się spotkanie Fanfulla - 
Bologna.

DuANCING. — Ęziś w lokalu 
Klubu Oficerskiego, Piazza Calde- 
rini 4, odbędzie się dancing towa­
rzyski do godz. 24.30. pancingi 
takie odbywaj i się stale w środy 
soboty i niedziele. H H.
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Wyjaśnienia gen. Mac Narneva T.towskie wiadomości
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a specjalnie 
węgla prze-

STUTGART, 23.VI (Reuter) — 
Udby’o sie tu pierwsze posiedze­
nie d. rektoriatu trzech krajów nie 
mieckich, polo łonach w amerykan

tiy wskaźnik plac podskoczył 
500 — 900 procent.

leły
chao

na 
Be-

Premter Naagv w Parv:*u

w tej sprawie ostateoziege posta 
nowienia. Również socjaliści nie 
dali jeszcze Bidaultowi definityw­
nej odpowiedzi.

Rad ka’owie i radykalni socjall 
ścl ogłosili, iż nie zamierzaj i oni 
wejść do rządu.

przewiduje ukonsty-
prezy-

NORYMBERGA, 23.VI (Reuter) 
Na procesie przeciw zbrodniarzom 
wojennym zeznawał von Neurath, 
który przez 5 lat był ministrem 
spraw zagraniczn eh Rzeszy hitle 
rowskiej, a następnie przez 4 la­
ta —1 protektorem Czech i Moraw;

skiej strefie okupacyjnej : Bawa­
rii, Wielkiej Hesji : Wirtemberg- 
Badenii.

Zadaniem dyrektoriatu jest ko­
ordynacja administracji ca’ej stre 
fy amer, kańskiej. Posiedzenia bę­
dą się. odbywały raz w t.godniu. 
Sekretarzem generaln m został 
przywódca socjal - demokratyczny 
dr Erich Rossman.

Nieudany występ 
p. Strasburgera

LONDYN, 23.VI (R) — Urzędu 
j-cy sekretarz stanu Acheson wy­
stosował notę do rz du bułgarskie 
go, zapytując go, dlaczego ostat­
nio odmówiono prawa wjazdu do 
Bu'garif czterem dziennikarzom 
amerykańskim.

Bi* 
minister wojny gen. Woł- 
o=wiadczył, że naród buł- 
wierzy, ił Rosja go nie o- 

1 że konferencja pokoju

Nie omawiano sprawy Triestu 
lecz datę konferencji pokojowej

(fy.idóry 
n ; m na 
otwartym 
federacji, 
europejskiej.

Jednecześnie komentator sowie­
cki dziwi się i mówi, że nie mo't 
zrozumieć, dlaczego lord Vansit­
tart, który w czasie wojnv zajmo­
wał nieprzejednane stanowisko w 
stosunku do hitleryzmu, obecnie 
zajmuje takie same stanowisko wo 
bec Rosji.

W chwili, gdy „ambasador" ad­
ministracji warszawskiej p. Hen­
ryk Strassburger wygłaszał prze­
mówienie inauguracyjne, liczni żol 
nierze i cywilni Polacy zaczęli 
wznosić wrogie okrzyki pod adre­
sem administracji warszawskiej i 
p. Strasburgera. Wezwana została 
policja, która nakłoniła manifestu 
jących do opuszczenia sali.

BELGRAD, 23.VI (Reuter') — 
Prasa belgradzka uw. pukla wiado 
mości, iż w Trieście jest zakotwi­
czonych 5 brytyjskich okrętów 
wojennych i że wojska amerykań­
skie są przegrupowywane na wło 
sko - jugosłowiańskiej linii demar 
kacynjej. Jeden z dzienników poda

że
są
a-

Prem. Naagy oświadczył, że 
zainteresowaniem bada on plan ru 
muriski stworzenia celnego związ­
ku państw naddunajskich. Węgry 
produkują 700 tys. ton stali rocz­
nie i mogą zaopatrywać w tym za­
kresie inne kraje. Wojska sowiec­
kie opuściły węgierskie kopalnie 
nafty, ale Węgry są. obowiązane

musza być zakończone rokowania 
mi’dzy czterema mocarstwami w 
sprawie .wszjstkich traktatów 
kojow eh.

Wobec tej równicy zdań, 
kompromisowy wniosek min.
vina postanowiono zleci^ zastęp­
com ministrów przegotowanie w 
ciygu niedzieli dalszego planu ob­
rad w tej spornej sprawie.

LONDYN. 23.VI (R) — Na po- 
ufn m .posiedzeniu ministrów spr. 
zagranicznych w soboty omawiano 
sprawę -przysz ej konferencji po­
kojowej, a nie sprawę Triestu, 
jak Ło przypuszczano uprzednio.

Min. Byrnes zaproponował, by 
konferencja ta , zebra'a się 15 lip- 
ca. Min. Mołotow nie zgodził się 
na to, oświadczając, że najpierw

Pretensje Btdgirii
SOlFIA, 23.VI (Reuter)

garski
czew
garski 
piśei
prz zna mu prawa do Tracji Za­
chodniej.

BERLIN, 23.VI (Reuter) Bry­
tyjskie ko’a w Berlinie określają, 
„jako niedokładną” wiadomość, 
podam przez francuski dziennik 
„Combat”, według której naczel­
ny dowódca wojsk br.tyjskich w 
Niemczech marszałek Sholto Dou­
glas miał zaż”da(t od swego rz du 
pozwolenia na zaprzestanie ekepor 
tu węgla z Zagłębia Ruhry, tłuma 
czic to katastrofalną 
rynku węglowym w 
strefie okupacyjnej, 
potrzeba dostarczenia
myślowi niemieckiemu.

LONDYN, 23.VI (Reuter) —Pro 
dukcja w°gla w Niemczech wzro- 
sva i w. nosi obecnie 4.453.000 
ton, co jednak stanowi jeszcze 40 
proc, mniej, n>ż przed wojną. — 
Francja natomiast produkuje obe­
cnie 4.142.000 ton, przekraczaj tc a me

,Ameri-

Nieustająca kampania przeciw Anglosasom

ce formalnie z dniem 25 czerwca 
br. dotychczasowy senat.

Senat włoski był mianowany 
przez króla, a w skład jego wcho 
dziło ostatnio 8 książąt krwi i po­
nad 520 inn-ch osób, z których 
ponad 300 współpracowało czynnie 
z faszyzmem.

LONDYN, 23.VI (Reuter) — Z 
okazji «pF tej rocznicy najazdu hi­
tlerowskiego na Rosję, radio mo­
skiewskie nada'o aud.cje, w któ­
rej komentator Orłów zaatakował 
b. prez denta Hoovera i inne wy­
bitne osobistości partii republikań 
skiej, zarzucaj~c im prowadzenie 
wrogiej kampanii przeciwko Sowie 
tom.

Radio moskiewskie oskarża b. 
prezydenta Hoovera, że w roku 
1940 był on zwolennikiem neutral 
noc'ci w stosunku do Niemiec i że 
w tym czasie (tj. wted„, kiedy p.
Mo’otow ściskał rękę p. Ribben-• wlaj - c przez radio 
tropowi — Przyp. Red.) był on powiedział m. in.: 
przeciwny w., powiedzeniu wojny Niegdyś Niemcy licz li na to, iż 
Niemcom. Rosję pokonają tak samo łat.vo,

Djtychczasowy s;nat włoski 
zniesiony

proc, produkcję przedwojen-
Belgia produkuje 1.885.000 
węgla miesięcznie, czHl 79

LONDYN, 23.VI (R) — W pier 
wsz m dni1: irocesu Greisera, os- 
kar-,ony o'władczy ł, że nie przy- 
z.naje się do żadnej z zarzucanych 
mu zbrodni. Do aktu oskarżenia 
zał czono dokument.', dostarczone 
przez wywiad brytyjski i amery­
kański.

SYDNEY, 23.V1 (Reuter) —Spe 
cjalna misja brjt.jska wypowie­
dziana się za pobudowaniem w Au 
stralii fabryk energii atomowej i 
przeprowadzeniem tam doświad­
czeń z bombami rakietow mi.

Premier Australii Chiefley o- 
świadczyT, że nie jest prawdopodo 
bne, by cały raport tej misji miał 
być ogoszony.

NOWY JORK, 2f.Vl (Reuter) 
— Ogłoszono oficjalnie, 1% sekre­
tarz generalny ONZ Trigve Lie za­
proszony został do udziału w doś­
wiadczeniu z bomb; atomowa w 
pobliżu wyspy Bikimi. Lie odmó­
wił udziału, oświadczając, że jest 
bardzo zajęty prz gotowaniem 
następnego zgromadzenia ogólnego 
i ponadto musi złożyć wizyty róż-

o 7
ną.
ton
proc, produkcji przedwojennej.

LONDYN, 23.VI (R) — Dowód­
ca wojsk amerykańskich w Niem­
czech gen. Mac Narney oświad­
czył, że ostatnie przegrupowania 
wojsk amerykańskich w Niem­
czech nie mają żadnego specjalne­
go znaczenia.

Gen. Mac Narney zaprzecz" ł do 
niesieniom, jakoby Rosjanie zwięk 
szali ilość swoich wojsk w Niem­
czech, potwierdził natomiast, że 
do Nieeieo przybyły ostatnio z 
Austrii przez Czechosłowację no­
we kontyngenty wojskowe:

Dowódca wojsk amerykańskich 
w Niemczech powiedział dalej, ż-e 
komisja aliancka, która ma zba­
dać postępy demilitar^zacji Nie­
miec, musiała wsfrz. ma/ swe pra­
ce, ponieważ Rosja nie zgodziła 
się na prowadzenie badań przez tę 
ko-misje w dziedzinie przemysło- 

< wej i gospodarczej.
Wreszcie gen. Mac Narney zde­

mentował pog’oski, jakoby wojs­
ka amyykańskie, br t jskie i fran 
cuskie zamierzały ewakuować cał­
kowicie Berlin, pozostawiając go 
Rosji.

RZYM, 23.V1 (R) — Posiedze­
nie inauguracyjne Zgromadzenia 
Narodowego odbędzie się dnia 25 
bm. o godz. 4 po południu. Porzą­
dek dzienny
tuowanie prowizorycznego 
dium. Posiedzenie otworz.« najstar 
szy wiekiem poseł, b. premier V. 
E. Orlando.

jak Francję, i nie spodziewali 
takiego oporu, ale Stalin 1 naród 
sowiecki przekonali Ich, iż jest ina 
czej. Niestet., nie wsz.scj wyci. 
gnęli z tego lekcję. Giełda nama­
wia do nowej krucjaty przeciwko 
ZSRR. Śpiewa się przy tym piosen 
ki o księciu Malbourough, któreg - 
potomkiem jest Churchill. Wszy­
scy ci, którzy nienawidzą postępu, 
jątrzą przeciw Sowietom.

MOSKWA, 23.VI (R) — Dzien­
nikarz sowiecki Izakow atakuje 
przez radio moskiewskie br.jt.js- 
kiego posła konserwat wnego Bu- 

w niedawno1 zamieszczo- 
łamach „Times’a" liści« 

projektował utworzeni« 
gospodarczej zachodnio-

trudności w tworzeniu rządu
LONDYN, 23.VI (R) — Central 

ny komitet wykonawczy francus­
kiej , partii komunistycznej wypo­
wiedział .się przeciw udziałowi w 
rz dzie pod przewodnictwem kato 
lika. Francuska partia komunisty­
czna nie powzięła jednak jesicze

Rzecznik sowiecki Or’ow twier­
dził dalej, że Hoover rzuca kalum­
nie na Rosje sowiecką, twierdz c, 
iż komuniści na całym świecie u- 
trudniają akcję pomocy żywnoś­
ciowej, gdyż w ich interesie 
wytworzenie jaknajwLkszeg) 
su i nędzy na świecie.

Orłów zaatakował wreszcie 
rykariski ruch polityczny
ca First” i inne ugrupowania cme 
r kańskie, naz waj-c je bandą re­
akcyjno - faszystowski.

MOSKWA, 23.VI (R) —. lzolO- 
wy historyk sowiecki Tarle nrzema 

moskiew-kle.

nym organizajom Narodów 
noczon.ch w Europie.

BEJRUT. 23.VI (Reuter) - 
tutejszych kołach utrz mują,
równocześnie z prez.dentem Liba­
nu El Khouri do Ankary przybył 
również b. premier Iraku, Nurl 
Said Pasza. Wizyta tego ostatnie­
go* jest trzymana w tajemnicy.

NANKIN. 23.VI (Reuter) — Za 
wieszenie broni między wojskami 
rz*du chińskiego a komunistami 
zostało przedłużone do końca czer 
wca.

LONDYN, 23.V1 (P.) — Komuni 
ści austriaccy zaż dali zredukowa 
nia wszystkich wojsk okupacyj­
nych w Austrii, zniesienie zarz du 
wojskowego oraz linii demarkacyj 
nich.

Oskarżony jest on w szczególno­
ści o to, że brał udział w konspira 
cji hitlerowskiej, która doprowa- 
dzia do wojny, oraz o to, iż w paź 
dzierniku 1939 roku w.dał rozkaz 
stracenia 300 studentów uniwersy­
tetu w Pradze, którzy zorganizo­
wali demonstrację.

Neurath bronre. się, oświad­
cz.!, że potępia1 on metody hitle­
rowskie, ale miał nadzieje, iż z cza 
sem rewolucjne metody ustpią 
stopniowo na rzecz metod bardziej 
ewolucyjnych. Neurath twierdził 
dalej, że winnym powt-tania naziz­
mu w Niemczech jest Traktat 
Wersalski. Co do stracenia studen 
tów, Neurath twierdził, Że rozkaz 
w tej sprawie Wjdał nie on, lecz 
niedawno stracony publicznie jego 
ówczesny zastępca,- Karl Hermann 
Franek.

gospodarcza
LONDYN, 23.VI (R) Premier 

węgierski Naagy i trzech minis­
trów węgierskiek o^Miśclle LeedjU 
udaj"C się do Paryża celem spotka 
nia się tam z min. Bevinem.

Sytuacja gospodarcza na Wę­
grzech jest coraz bardziej katastro 
falna. Drukarnie banknotów nie są 
w stanie podoić zamówieniom. W 
ci-gu ostatniego tygodnia oficjal- 

o

EDYNBURG, 23.VI (Reuter) — 
Administracja warszawska zorga­
nizowała tu w. stawę nazwana 
przez organizatorów „Warszawa 
w wojnie i pokoju’.

LONDYN, 23.V1 R) - Rząd 
włoski wydał zarządzenie, zrnoszą-

je, że w kierunku Triestu i Gory­
cji zbliłają się 6 i 56 dj wizje bry 
tyjskie, kolumny czołgów, dział i 
samochodów ciężarowych.

Prasa belgradzka podaje, 
wśród wojsk 
czetnicy gen. 
merykariskich

Ze źródeł

JERG7IOLIMA, 23.VI (Reuter) 
Przewodnicz-cy organizacji sjoni- 
stycznej dr Weizman oświadczył, 
że powiedzenie min. Bevina, iż 
wpuszczenie do Palestyny 100 
t s. imigrantów żydowskich wy­
maga wysłania tam nowej dywizji 
wojska, nie Stanowi wkładu do u- 
trz mania porz dku i spokoju.

JEROZOLIMA, 23.VI (Reuter) — 
W lokalach towarzystwa handlowe 
go „Swierdłow" znaleziono znacz­
ne ilości broni, wobec czego dy­
rektor towarzystwa został areszto­
wany.

amer, kań skich 
Michaj’owicza w 
mundurach.

amer ykańskieb za­
przeczają, jakoby do Wenecji Ju­
lijskiej prz.-b.ł ostatnio batalion 
spadochroniarzy amerykańskich

TRIEST, 23.VI (ANSA) — Ar- 
eybiskup Gor cji MergotW eksko- 
munikował redaktorów, współpra­
cowników i czytelników czterech 
dzienników komunist.cznych; „1 
Lavoratore”, „Fronte Unico", „Pr1 
morski Dnewnik” i „Soski Ted- 
nik".

na Węgrzech
zaopatrywać wojska -sowieckie 
benzynę.

Komisja badania demilltaryzacjl Niemiec 
musiała

WIADOMOŚCI RÓŻNE


